
     
 

 

Warszawa, 25 maja 2026 r.  

 

Związek Niezależnych Przewoźników Kolejowych  

Izba Gospodarcza Transportu Lądowego   

Railway Business Forum 

 

 

Pan       

Piotr Malepszak     

Podsekretarz Stanu    

Ministerstwo Infrastruktury   

 

Szanowny Panie Ministrze, 

 

jako organizacje branżowe reprezentujące kolejowych przewoźników towarowych, jesteśmy 

zmuszeni przedstawić Panu Ministrowi sytuację, w której działania narodowego zarządcy 

infrastruktury – PKP Polskie Linie Kolejowe S.A. – zamiast wspierać rynek, prowadzą 

do ryzyka pogłębienia zapaści w przewozach towarowych.  

W pierwszej kolejności należy zauważyć, że sytuacja przewozów towarowych jest zła. 

W długiej perspektywie kolej towarowa systematycznie traci udziały w rynku na rzecz 

konkurencji drogowej, ponieważ niemal cały przyrost wolumenów związany ze wzrostem 

gospodarczym trafia na drogi.  

W perspektywie ostatnich kilku lat sytuacja transportu towarowego systematycznie się 

pogarsza. Kolej nie tylko nie odzyskuje udziałów, ale także traci przewozy, o czym świadczą 

dane UTK.  

  zmiana 2024-2025 zmiana 2022-2025 

przewieziona masa -2,6% -12% 

praca przewozowa -3,5% -10% 

praca eksploatacyjna -3,4% -9% 
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Również dane za pierwsze miesiące roku 2026 potwierdzają negatywną tendencję. W styczniu 

2026: spadek pracy przewozowej rok do roku wyniósł 8,6%, a w lutym 0,3%. 

Problematyka trudnej sytuacji przewozów towarowych była wielokrotnie prezentowana 

zarówno Panu Ministrowi, jak i przedstawicielom zarządu PKP Polskie Linie Kolejowe S.A., 

a prowadzony z branżą dialog zdawał się potwierdzać, że władze są świadome tego, w jak 

ekstremalnie trudnej sytuacji znajduje się nasza branża.  

W tym kontekście ogromnym zaskoczeniem dla przewoźników kolejowych jest planowany 

przez PKP PLK S.A. wzrost opłat za postój taboru na torach, sięgający nawet niemal 1 800% 

(słownie: tysiąc osiemset procent), który  został zaplanowany do wprowadzenia od rozkładu 

jazdy 2026/2027. Tak znaczna zmiana wprawiła branżę kolejową w zdumienie i oburzenie.  

Powyższe wzrosty opłat za postój taboru spowodują wzrost kosztów dostępu do infrastruktury 

kolejowej, rozumianych jako suma opłat wnoszonych przez przewoźników kolejowych do PKP 

PLK S.A. tytułem opłaty podstawowej i opłat za usługi dodatkowe, od 3,5% do nawet ponad 

10%. Jest to wyliczenie przy założeniu, że cały tabor będzie korzystał z torów , których cena 

rośnie do kwoty 4,16 PLN, czyli niemal trzykrotnie. Jeżeli postój będzie realizowany, co jest 

nieuniknione, na innych torach, to skala podwyżki będzie jeszcze większa. 

Panuje zgoda, że tory główne zasadnicze nie powinny być blokowane, ale opłaty za postój na 

wspomnianych torach zasadniczych winny być powiązane z kwestą odpowiedzialności stron 

za postój. Nie zmienia to faktu, że podwyżka z 1,53 zł na 29,03 zł, tj. o 1 797%, jest co najmniej 

nieakceptowalna. Niemniej jednak, szczególną uwagę należy zwrócić na pozycje 2 i 3 

dotyczące torów głównych dodatkowych, które często przy braku torów bocznych 

i ograniczonych frontach ładunkowych muszą pełnić rolę torów postojowych, a także torów 

bocznych.  

W sytuacji, kiedy przewoźnicy od lat zgłaszają problem z dostępnością infrastruktury 

do zatrzymywania pociągów, co więcej, w sytuacji naturalnego monopolu PKP PLK S.A., 

„rozwiązanie” polegające na podwyżce jest kontrproduktywne i nie przynosi poprawy 

w odniesieniu do problemu zasadniczego. Postoje pociągów są immanentną częścią procesu 

przewozowego, a zatem podwyżka cen nie spowoduje – zgodnie z ogólnym prawem popytu 

i podaży – zmniejszenia zainteresowania zatrzymywaniem pociągów. Jedynym skutkiem 

będzie wzrost obciążeń po stronie przewoźników oraz wzrost przychodów zarządcy. Trudno 

mówić o efektywnym „zniechęcaniu” przez zarządcę do postojów: przewoźnicy podczas 

postojów nie zarabiają, ponieważ aktywa nie pracują efektywnie, więc już dziś po stronie 

przewoźników istnieje naturalna motywacja do jak najkrótszych postojów, a te, które są 

realizowane, są niezbędne ze względów operacyjnych. Postój taboru nigdy nie leżał i nie leży 

w interesie przewoźników. Jest on częścią procesu operacyjnego, tak jak postój ciężarówek 

na parkingach – miejscach obsługi podróżnych, które są elementem infrastruktury drogowej 

(autostrady, drogi ekspresowe), a których koszt pokrywany jest w opłatach za przejazd i bez 

których nie może być realizowana działalność przewozowa. 
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W tym kontekście należy zauważyć, że problem zbyt niskiej i stale zmniejszającej się 

dostępności infrastruktury do odstawiania pociągów powinien być rozwiązany przez zarządcę 

poprzez zwiększenie dostępności takiej infrastruktury. Rozwój przewozów towarowych 

i wzrost udziału kolei jest celem polskiej gospodarki i jako taki wymaga inwestycji. Jest to 

szczególnie istotne w kontekście wielomiliardowych inwestycji prowadzonych przez 

narodowego zarządcę przez ostatnie dekady. Jako organizacje branżowe wielokrotnie 

apelowaliśmy o nieignorowanie infrastruktury towarzyszącej (torów dodatkowych), która 

zwiększa elastyczność i możliwość przyjmowania pociągów. Obserwowane obecnie niedobory  

oraz absurdalna próba rozwiązania poprzez radykalne, jednostronne podwyżki są efektem 

braku wsłuchiwania się w głos rynku w tym zakresie. Podwyżki opłat nie rozwiążą problemów 

wynikających z wieloletnich zaniedbań i pomijania potrzeb przewozów towarowych. 

Podkreślić także należy, że znaczna część przewozów realizowana jest trakcją elektryczną, 

więc bardzo często przestawienie taboru na postój na  torach pozostałych , o ile są dostępne, 

jest niemożliwe z uwagi na brak ich elektryfikacji. Od wielu lat obserwujemy na sieci PKP PLK 

S.A. tendencję do modernizacji linii kolejowych, które to modernizacje pomijają zapewnienie 

niezbędnej infrastruktury do realizacji przewozów towarowych, do których należą między 

innymi pozostałe tory do postoju taboru oraz wykonywania prac manewrowych.  

Osobną sprawą jest niedopuszczalny sposób wprowadzania podwyżek. Nie został on w żaden 

sposób skonsultowany z rynkiem. Opłaty zostały wprowadzone decyzją Zarządu PKP PLK 

S.A., bez żadnego dialogu, bez przedstawienia uzasadnienia przyczyn tak radykalnych 

wzrostów. 

Temat tej drastycznej, nieuzasadnionej, wprowadzonej bez konsultacji podwyżki był 

przedmiotem obrad Rady Przewoźników w dniu 15.04.2026 r. Niestety, zarówno 

przedstawiciele PKP PLK S.A., jak i UTK podtrzymali stanowisko i nie dostrzegli skutków 

podwyżek, a Zarządca potwierdził, że zdecydował się na wprowadzenie opłat „bo może” (ten 

element opłat nie wymaga zatwierdzania przez Prezesa UTK), stawiając branżę w sytuacji 

faktów dokonanych.  

Nie może być zgody na takie traktowanie kluczowego dla polskiej gospodarki sektora 

kolejowych przewozów towarowych. Istniejąca w Ustawie o transporcie kolejowym możliwość 

dowolnego kształtowania przez PKP PLK S.A. wysokości opłat za usługi dodatkowe  nie może 

zastępować obowiązku uzasadnienia i w konsekwencji zatwierdzania wzrostu kosztów dostępu 

do infrastruktury w drodze decyzji Prezesa UTK. Wprowadzona bez konsultacji, uzasadnienia 

i transparentnej komunikacji podwyżka opłat dodatkowych w skali niespotykanej w historii jest 

jawnym obejściem obowiązku zatwierdzenia stawek dostępu, a skala tej podwyżki znacząco 

zwiększa koszty ponoszone przez przewoźników za dostęp do infrastruktury kolejowej. Takie 

działanie Zarządu PKP PLK S.A. jest naruszeniem intencji ustawodawcy, który, pozostawiając 

w rękach zarządcy narzędzie swobodnego kształtowania wysokości opłat dodatkowych, dawał 

mu mechanizm usprawniający funkcjonowanie systemu kolei w określonych sytuacjach, 

np. mobilizowania przewoźników do eliminowania nieefektywności w kluczowych miejscach 
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na sieci, takich jak porty czy tory załadunkowe (OIU) itp. Intencją tych regulacji nie było ani 

nie jest budowanie narzędzia do obchodzenia prawa. 

W związku z powyższym zwracamy się do Pana Ministra z prośbą o spowodowanie wycofania 

się Zarządcy z przedmiotowych zmian i pozostawienie opłat w rozkładzie jazdy 2026/2027 

na niezmienionym poziomie.  

 

Z poważaniem 

 

  

 

Marita Szustak  Wojciech Jurkiewicz  

Prezes  Prezes Zarządu  

Izba Gospodarcza Transportu Lądowego  Związek Niezależnych Przewoźników 
Kolejowych  

 

  

Adrian Furgalski   

Przewodniczący Zarządu   

Railway Business Forum   

   

   

   

   

 


